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KNAKŁ.: LUD. SPÓŁDZIELCZEGO TOW. WYD, 


Z przed roku. 


Jak w kalejdoskopie zmieniają się warunki, 
w jakich żyć nam wypadźo, bo zaledwie rok mija 
ad czasu, kiedy rosyjska armia czerwona w trym- 
falnym pochodzie podeszła pod mury Warszawy 
i zalewaia wschodnią połać naszego kraju, siejąc 
wszędzie popłoch i zniszczenie. Przecież zale- 
dwie rok dopiero minął od czasu, kiedy to zda- 
wało się, że wolność narodu rozsypywała się w 
gruzy, a osłonił ją swą pier'ią żołnierz i ochot- 
aik, który zarył się w piaskach nadwiśłańskich 
i odrzucił groźny najazd. 

Gdy dzisiaj wspominamy te wstrząsające chwi- 
le, jak złowrogi tień przesuwają się one w pamię- 
a. Na szczęście dia żyjących wszystko minęło, 
jak sen niepokojący, a po nim pozostała krzyżów 
mogilnych gromada, wiele kalek i chorych i 
spór wśród tych. co tej tragedyi w panice ucieka- 
igcymi byi świadizami; spór zażarty o to, czy spo- 
łoczeństwo miało w sobie na tyle tężyzny, aby ra- 
tować swą woiność, czy też stał się tu nadprzy- 
rodzony cud, który swą wszechmocą osłonił nie- 


4ołęstwo narodu. I gdy Francya trwały poznnik | 


siawy buduje na mogile szarego, nieznanego, bez- 
imiennego żołnierza, w Polsce najtęższe pióra w 
niebiosach dvSżukują się mocy, która jest sprawcą 
cudu nad Wisłą..( A 


Minal rok od tych pełnych wstrząśnień prze- | 


żyd. I jak byliśmy pierwsi z wołających o pokój, 
niemniej siinie wzywaliśmy masy ludowe, klasę 
pracującą, aby stanęła na okopach swej narodowej 
wolności, aby nie %ała się wprowadzić w biąd 
podszeptom zwątpienia i nie dała wiary poi- 
stępnym pokusom, że obcy Żołnierz przynieść nam. 
może społeczne wyzwolenie. 

Minąt zaledwie rok ód czasu, kiedy to armia 
rosyjska szła do Polski, by jej wnieść swoje wy” 
zwolenie. I dzi po roku, płyną także fale ludz- 
kie sd wschodu, ale nie idą już z krzykliwą ode- 
zwą, to nie zwycięski pochód, aie masowa uciecz- 
ka tych, co swe życie przed głodzm i zarazą 


uratować zdołali. To z pustyni zgiszczi.na i śmier-' 
i obiarte ofiary | 


ci ucieka ludność, to glodne 
eksperymentu bolszewickiego uciekeją. a dla po- 
zostażych w tem piekie wołają o ratunzk. 

Polsce bardzo daleko do biblijnego / raju. 
I tu nagrgmadzito się wiele nędzy, na której roz- 
siadło się rozpasanie i zbytek; w Polsce w cięż- 
kiej walce stoi proletaryat o prawo do pracy i 
do życia. Ale w jakich żylibyśmy {zis warunkach 
gdyby robotnik polski i chłop nie był przed ro- 
kiem chwycii za karabin, gdybyśmy się dziś zna- 
leżli w orbicie moskiewskiego władania, rosyj- 
skiego głodu i cholery; gdybyśmy wraz z pro- 
letaryatem rosyjskim musisi żebrać u kapitalu ob- 
cego pomocy dia odbudowania własnem "rękami 
rodzimego kapitalizmu. 

Rok załedwie mija od czasu, kiedy wiasną 


pocztowa antarana gui 


Lwów, Śrada 17 sierpnia 1921. 


CENA PRENUWKEA TT: 


We Lwowie miesięcznie 185 Mk, z dostawą 
de doma 195 Mk., na E v S 20u Mk. 
za granicą Mk. 


€HNA OGŁOJNEŃ: TE 
Ozłowzenia micjzcowa i zamiejscowe ck 
nonpareil, 10 Xk. Nadesłano 3 Nk. Ne- 
kroloagzia 25 Mk., Ma pierwszej kolamnis 
50 Mk., Przed kroniką 66 Mk, Pe kronice 
i komunikaty 50 Mk., Drobne ogłoszenia za 

każdy wyraz 4 Mk. 
Cała stronica 18,000 Mk., pół stronicy 5.600 
Mk.. cała siromea pierwsza (pod naałówkiem) 
36.008 Mk.. jedna szpalia ua pierwszaj ptromicy 
10.000 Mx. — Paski ma kolumryv.ch toksto- 

wych pe cenie „Nadeałacego*. 

Ogłoszenia na niedzielą À święta o 60 proc, 
drożej. (Numery Dziennika Lud. są zntidat. ), 
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min zwołania Rady Ligi Narodów. 
BORDEAUX, 15 sierpnia (Pat.). „Petit Parisien* sądzi, że Rada Ligi narodów będzie swo- 
łana na 20 b. m. i że kilka dni obrad wystarczy do ustalenia granicy górnośląskiej. 
PARYŻ, 15 sierpnia (Pat.). Briand w rozmowie z baronem Ishi wyraził możliwość zwołania 
Rady Ligi narodów w czasie jak najbliższym i wyraził nadzieę, że to może naBtątić za dni 10. 


e 
| Sankcye wojskowe. będą utrzymane: 
PARYŻ, 15 sierpnia (Pat), Na posiedzeniu | zgodnie z postanowieniami ultimatum |londyń- 
popołudniowem Rada Najwyższa postanowiła ; skiego miliard marex w złocie. Na skntek inter- 
uchylić sankcye ekonomiczne z zastrzeżeniem, | wencyi Brianda, która wywarła na obecnych 
że Niemcy uiszczą się z długu, którego termin | wielkie wrażenie, rada postanowiła, że sankcye 
płatności przypada na dzień 31 b. m. i złożą wojfkowe mają być na razie utrzymane. 
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Niemcy pocpałają lasy na G., Siąsku. 
+, BYTOM, 15. 8. (Pat.) Wczoraj sygnały alar” | się domy zamieszkałe przez rodziny robotnicze. 
mowe w różnych miejscowościach wschodnich | Dotychczas nie zdołano sllumić pożarów, które 
. 3 -M r. r G ` am m 
powiatów G. Śląska dawały zuak Indności o op} l sa podsycane przez członków niemiecki / or- 
brzymich pożarach: którs wybuchiy w lasach|zeszu. Stosownie do rozkazów olrzynianych Z 


G. Ślaska. Douoszą nam, że palą się lasy w po* |„góry Niemey chcą zniszczyć całkowicie częsż G. 
(wiecie pszczyńskim pomiędzy Mikołowem  1|Słąska, która ma przypaść Polsce. W Pszczy- 


Ligoią pod Włockami Lisowem i Kozowem.|nie aresztowano 200 orgeszowców, kiórzy przy- 
Piemienie podsycane siluym wichrem spuńije w | znali się ze otrzyma.i nakaz wzujecacia pożarów 
powiecie pszczyńskim kilkaset morgów lasu. |,w lasach i gminach G. Śląska po drygiej stronie 
iPod Ligota wzdłuż toru kolejowego plomienie ;Odry. Udało się stwierdzi” wszyskie po” 
fbyty tak silne że pociąg jadący do Pszczyny | Żary spowodowali orgeszowcy w ten sposóh, że 
enusiał się zatrzymać, Pod Giszowem spaliło się |polewali drzewa naftą a potem je podpalali. 

000 morgów lasu w pobliżu Mysłowic spaliły 
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Wzówrzenie wśród ludności górnośląskiej 
ZUWKZERIG WSKÓĆ IUGNOSCI GOFADSIĄSKIEJ, 
- BYTOM, 15. 8. (Pat.) Wiadomość o odrocze-fnie sprawy przez radę Ligi Narodów nie dopro“ 
miu decyzyi Rady Najwyższej w sprawie G. Sla- j wadzi do jednomyślnej opini, i że rezultatem 
¡ška zmierzającej do zasiągnięcia opinii rady | obecnego stanu rzeczy może być oddanie kraju 
Ligi Narodów wywałała na calym G. Śląsku, | pod varzad Ligi Narodów. Większe zaniepokoje” 
zarówno u Polaków jak i u Niemców ogromne |jnie objawia ludność polska, gdyż na każdej zwło” 
niczadowsłenie 1 pednieceri". Ludność zdoner” | co zyskują iylka Niemcy administrująży 7skty- 
wowaia i przemęczona dwuletnia walką plebi- {znie tym krajem i korzystający 4 jego ssurbów. 
|Scytową radaby się nareszcie dowizdzieć o swo- „+ rzędnicy hakatyści przybysze z Nicmies pozo- 
ira losie aby móc wrócić do nornialnej pracy. | stają nadaj na swoich stanowiskach i prowa” 
Opierając śię na dotychczasowem doświadeze-|dzą w dalszym ciągu swoją działalność germa 
niu ludność G. Śląska uważa: że nowo bada- | nizacrjną. 
MORENE E E OE TRZY SEREK 2) OREW ZO IE OR ZF CZY ZETA 


> : „wa Liczba ofiar dotąd nieustalona. Z powodu zni- 
hatastroja w kopalni w rrzebini szczenia kotłów kopalni grozi zalew. Na po: 


KRAKÓW. 15. 8. (Œ. E) Radio. Z Trzebini|moc wezwano% wojsko i okoliczne straże po- 
donoszą, że nastąpił wybuch w tut. kopalni. | żarne, 


słę obronili * przed narzucanemi nam gwałtem | nie można szczepić bagnetami. Klasa pracująca, 


piersią obreniliśmy się przed tem dobrodziej- „wolnościami*. Dziś patrząc na odstraszający o- | jeżeli chce być wolną we własnej ojczyźnie, sa- 
stwem, aby się stać republiką sowiecką z całym, braz zniszczenia w Rosyi, tem większą czcią ota-| ma z własną burżuazyą musi się wziąć za bary 
jej głodem, czrezwyczajką i zrujnowaniam wszel- czamy mogiły tych. którzy życie złożyi w otro-|a do tej waiki stworzyć musi własną solidarną 
kiego warsztatu pracy. Wspominając tę rocznicę nie całości własnego państwa. Dziś też tam wy-| armie robotniczą. 

nie mamy powodu żałować, żeśmy się nie „poddali raźniej widzimy, że droga do socyalizmu nie pro- Tego nas uczy wspomnienie sierpnia ubiegłe- 
jak się zdawało, nieuchronnemu losowi, Ześmy.wadzi przez zniszczenie i że tei wielkiej id:f! go roku. 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


WIELRA FIRME NAFTOWE 


poszukuje =E 


URZĘDNIKÓW wzgiędnie URZĘDNICZEK 


władających doskenale językiem polskim, ze znajomością stenegrafii niemie« 
chiej i polskiej, mmiejącycH poprawnie fimuaczyć Rorespamiencyg 
wiemiechą ma język polski. ROSRUKIK SEE KO ŁZE. DESCE ©” 


Reflektuje się tylko na Siły kwalifikowa 


Zgłoszenia przesyłać należy pod szylrą : 


„Tłumaczenia do Powszechnego Biura ogloszeń Alojzego Jacobiego 
Lwow Sokola 4. 


m Da a w 

Nota rządu pelskicgo do keailicyi. 
t WARSZAWA. 15. 8 (Pat.) Biuro prasowe|nikiem plebiseytu z dnia 20 marca b. r, rząd 
ministerstwa spraw zagranicznych komunikuje, polski uważa za swój obowiązek zwrócić uwa” 
yje dnia 14. bm. została wręczona posłom [ran- pe kządowi.. na huto poważne skniki, Se 
cuskiemu/ angielskiemu japońskiemu i włoskie” ;awłóka w rązslrzygnięciu nó*wąfpliwi: powo 
Hr w Warszawie nota treści następującej: 


„duje. Jak rząd polski miał już zaszczyt niejedno” 
Panie Ministrze 


Artykuły traktatu wersalrikrolnie zaznaczyć Rzadom głównych mocarstw 
ch i A > ü 


kiego dotyczące plebiscytu na G. Śląsku, ści-'uispukojenie umysłów które można było zauwa) 
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Rot temu... 


Rok temu — krew i zawierucha, 
Ogień naokół siół i miast... 
Dziś — w Imię Ojca, Syna, Ducha! 
Błogosławieństwo białych gwiazd 
Rosą pogody i pokoju 
Spływa sennie na szlaki rozpacznego hoju. 
; X 


w 


Rok temu — ciemny wampir trwogi 
Ssał moc i wiarę'z naszych serc." 
Ulice w trumnach, w trupach drogi, 
Chorągwie wrega u baszt twierdz... 
Dziś — Wam, Umarli, dzięk i chwała: 
Ziemia dumna potęgą i płonem wspaniała, 
3 


Rok temu — „otchłań w głąb rozwarta, 
W którą nas wepchnąć pragnął świat 
I chichocący tryumf czarta 
Przed chwilą, nim do stóp nam padł... 
Wielka, bijąca już godzina A 
Nowej Polski, powstalej z błoni Radzymina 
Artur Ówikowski. 


śle ustalają osoby, według których należy po-| żyć w ostalnich czasach na (r. Śląsku, nie może |FRĄNCYA BYŁA ODOSOBNIONA NA KONFE 


stępować od chwili wejścia w życie traktalu|dbyć uważane jako ustanie możliwości nowych 
poprzez okres plebiscytu aż do chwili ostale* pniepokojów które przeszkadzają rozwojowi ży” 
z - ; Hi - r jed p s Ę Wa Ą 
ćznego rozgraniczenia terytoryum poddanego ple” |cia gospodurczogo Kraju i przecwstawtaja sie! 


biscytowi. Kiedy Rada Najwyższa zebrała się 
dnia 8. b. m. kraje zainteresowane gorączkowo 
joczekiwały decyzyi, która miała ustalić definity” 
wnie losy kraju poddanego plebiscytowi. Najzu- 
pełniej rmieoczekiwana decyzya glównych mo- 
carstw, oddająca kwesiyę sporną Dawańfu Ligi 
Narodów, żywo przejęła Í wzruszyła cały naród 
kolski, który jest przekonany, że ten nowy spo” 
'gób postępowania oddrehcy problem trybunałowi 
międzynarodowemu, ni- watpliwie godnemu pet- 
pego zaufania lecz który dotychczas ani nie stu- 
dyował ani nawet we zbliżył sie do problemu 
górnośląskiego, może tylko owiec decyzyę tak 
konieczną zarówno dla Polski jak i dla nieszczę- 
snego kraju. którego los nie może dłużej pozosta- 
wać w zawieszeniu. Choć nie ulega watpliwości 
ze ostateczna decyzya pozostaje zarezerwowana 
Radzie Najwyższej która będzie musiała pow- 
Kiąć ją zgodnie z traktatem wersalskim i z wy- 


;wszelkiemu postępowi produktywnej pracy wi 
największej szkodzie samego kraju i całej Eu- 
topy. Nasiępstwa zaś iegó stanu rzeczy muszą 
być niepowetowane dia Polski. Wszystkie siły ży - | 
wotne tego narodu 1 tego państwa, tak zasob-' 
nego w bogactwa naturalne. są wstrzymane w. 
rozwcjit Z powodu nieusłajenia gramtcy zachodniej 
Poisti i grożącego z tej sfrony zawsze nie-: 
bezpieczeństwa. To sprowadza w życiu politycz- | 
nem, handlowem i przemysłowem kraju nie- 
ustanne 1' poważne kompijkacye. Sytuacya taka 
wywołuje ciągłe rosnące rozdrażnienie wśród lud. 
ności polskiej Górnego Śląska. Dlatego ze względu 
na to wszystko rząd polski świadom swoich o-! 
bewiązków i swojej odpowfedziałności, " zdecy-* 
dował się zwrócić jak najpoważnicj uwagę Rzą-| 


du .... na wielkie szkody 1 poważne następstwa 
wynikające z ośtatniej decyzyi Rady najwyższej. | 
—664— 


[vidność wiłeńska odrzuca żądanie bigi Narodów. © 


WILNO, 15. 8.. EEJ. Radio) Dnia 14 bm: być przyjęte. Zjazd catkowicje i stanowczo od. Koniscznem jest za wszelką cenę powstrzyma 


RENCYL 
PARYŻ, 15. 8. (Pat.), Przekazanie Radzie Ligi 
narodów sprawy podziału G. Śląska spotkało sie 
z przychyinem przyjęciem w kołach francuskich, 


i uczestniczących w konferencyi. Faktycznie bowiem: 


po czterech dniach dyskusyi znaleziono się we 
czwartek w sytuacyi bez wyjścia. Wobec tego 
że Włochy i Japomia przychyiiiy Się do projekkił 
angi.fsiiego a Francya jedna sprzeciwiła mu się. 
narażając się na zarzut jakoby przez swoją nie- 
ustępliwcść przyczyniła się do niepowodzeń Ra- 
dy najwyższej, Briand uważał, jż należy uniknąć. 
izołacyi Francyi. Pod wpływem tych refleksy! 
zgodził się na arbitraż Rady Ligi narodów. Dla 
utrzymania porządku na G. Śląsku w okreste po- 
przedzającym powzięcie decyzyi, oraz dla uzy- 
skania następnie poszanowania dia wydanego wy- 
roku Francya Anglia i Włochy wyślą na G. 


Śląsk posiiki. 
—-H6— 
MOSKIEWSKA PRAWDA" O GŁODZIE W RO- 
SYI. ' 
HELSINGFORS (Russpress). Moskiewska 


„Prawda w N-rze 160 opisuje okropności, jakie 
się dzicją z powodu ucieczki mieszkańców z nad 
Wołgi. Trudno sobie wyobrazić te masy ludu, 
które wymierają w drodze z głodu i epidemii. 


otwarty został w Wilnie zjazd sejmików powia- rzitca żącćdnia Liyi narodów zawarte w uchwale nie beziadnego uchodźctwa, które nietylko samo 
towych. Przemówienie inauguracyjne wygłosił gen. z dnia 28 czerwca 1921 i podkreśla, że armia! ginie w drodze, ale roznosi zarazę wszędzie, gdzie 
Żeligowski. gen. Żeligowskiego jest jedyną gwarancyą nie-|j tylko się ukaże. Groza położenia polega na tem, 

WILNO, 15. 8.. (Patf). Na dzistejszem pośie-| tylko bezpieczeństwa Kraju i adu wewnętrzne-| że chcąc powstrzymać ucieczkę głodnych mes, na- 
dzeniu sejmiku powiatowego i rałly miejskiej m. | go, ale również ostoją pokoju w tej części Europy.jleży im dać chleba, a tego wianie nie posiada- 
Wilna zebrani uchwalili następującą rezolucyę: | Zjazd stwierdza, że niewątpliwem i wielokrotnie! my. Dotąd wysiedienie głodnych na Ukrainę i 

Zjazd samorządu ziemi wileńskiej stwierdza |wyrażonem dążeniem ludności tej części Wileń- do Zagłębia Donieckiego odbywa sie zupełnie bez. 


uroczyście, że czyn generała Żeligowskiego z 9.ilszczyzny, którą reprezentuje, było i jest jak naj- 
października 1920 odpowiadal calkowicie uczu-|śaiślejsze i najtrwalsze zjednoczenie z odrodzoną 
ciom . I woli Judmości miejscowej i że stworzony | Rzeczpospolitą Polską. Pragnąc raz wreszcie po- 
przez czyn ten Stan rzeczy znajduje zdecydowane | łożyć kres stanowi niepewności, trwającemu do- 
poparcie pośród większości mieszkańców kraju. | tąd. Zjazd zwraca się do gen. Żeligowskiego z 
Biorąc pod uwagę, że żądania Kazdy Ligi a PE prośbą o zwołanie z ierytoryum podległe- 


dów, dotyczące jednostronnego rozbrojenia wojsk 
gen. Żeligowskiego 


go jego władzy zgromadzenia specyainie w tym 


i wycofania z jego armii i|celu wybranych przedstawicieli ludu dla zadecy- 


administracyt nielicznych zresztą ektmentów pol-| dowania o przynależności państwowej wspomnia- 


skich, nie pochodzących 


Rada najwyższa do Niemiec. 

PARYŻ, 15 sierpnia (Pat.). Rada najwyższa 
wystosowała wczorzj wieczerem do niemieckiego 
pełnomocnika w Paryżu pismo pedpisane przez 
Brianda, treści następującej: >` 

Panie Pełnomocniku! Wobec trudności wy- 
wołanych ustanowieniem granicy niemiecko- 
polskiej na G. Slasku, przesunęła Rada najwyż- 
sza decyzyę która przewidziana jest w myśl art. 
88 traktatu wersalskiego. Rada najwyższa jest 
przekonaną, że ludność G. Sląska potrafi uznać 
motywy, które skłoniły Radę do tego, by od- 
rzucić dorywcze rozwiązanie. Rada najwyższa 
liczy na to, że rząd niemiecki uczyni wszystko 
+e swej strony, aby wezwać naród niemiecki do 


z tego kraju, nie mogą | nego o 


bszaru. 


EET 


[zachowania spokoju i użyje swojego wpływu 
bezpośrednio i pośrednio, aby ludność górno» 
śląska uszanowała autorytet międzykoalicyjnej 


komisyi. Rada najwyższa zwraca uwagę rządu 
niemieckiego na wielką odpowiedzialność, jakąby 
wziął ua siebię, gdyby zaniedbał przedsięwzięcia 
stosownych zarządzeń, by przeszkodzić wszelkiej 
próbić wzniecenia niepokojów na terytoryum 
plebiscytowem, albo gdyby nie zabronił przesy- 
fania amunicyi i przekraczania granicy przez 
uzbrojone bandv. z 
—0— 


Podpisujcie polską pażyczkę państ, | 


pianowo: 
484 — 
Rada Najwyższa w sprawie pomocy 
dla Rosyi. 

PARYŻ, 15 sierpnia (EE.). Radio. W spra- 
wie pomocy dla Rosyi R. N. postanowiła stwo- 
rzyć komitet złożony z przedstawicieli mocarstw, 
którzy zwróciliby się do państw neutralnych, 
oraz instytucyi filanfiropiinych, z wezwaniem 
niesienia pomocy głodnej ludności. 

"w —084-— 
BOLSZEWIK Z PRAWICY PODBURZA WOJ. 
SKO.. 
WARSZAWA 15.8 (E. B) Gaz. Poniedz." 


odaje, że włddze wojskowe wydały rozkaz wy- 
teofania z bilistek wojskowych 1 zniszczenia 
tbroszury nar..dem posta J. Zamorskiego p. Í 


„Kto rządzi Polską” jako zawiarającej usiępy 

niezzodne z prawdą 1 zredagowane w sposób 

podburzający przeciw władzom wojskowym. 
= — 


GŁÓD I ZARAZA NA KAUKAZIE. 


"""RZYM. 15. 8.. (Pat). Z Tyflisu donoszą, że 


klęska głodu i zarazy ogarnia już i Kaukaz. 
Cholera pochłania liczn2 ofiary. Zwłoki leżą na 
ulicach gdyż nie ma ich kto grzebać. Burmistrz 
Tyflisu*zwrócił się do Europy, o pomoc. 


Nr, 
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w Koperniku 


Najwspanialsza amerykańska sztuka 
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„DZIENNIK LUDOWY“ 


m aee ee: 


1 Mearysience,. 
sensacyjna w 6, aktach pod tytułem: 


CEI mać e 


RZA MI S TETA 


Po aSo paryskiej. 


+ W „Robotniku” czytamy: 
Skutki przekazania sprawy Saskiej Radzie 
Ligi Narodów imogą być dla Polski fatalne. Sekre- 


stron delegacya włoska postanowiła poprzeć sta. 
nowisko Angli. Tak samo delegat Japonii — 
Hayashi — wypowiedział się za przyznaniem 


taryat Rady bigi jest mocno opanowany przez | obw odu przemysłowego Niemcom. 


Anglię, sama, Liga ma znaczną liczbę głusów z | 


dominiów i Kolonii a angielskich, oraz państw za- 
jeżnych od Angdi 1 popierających ją. Gdy 
‘Ligi weźmie w swe rece sprawę śląską, iw napew- 
no z góry postara się o to, żeby wpływ angiolski 
górowal we wszysikich komisjach i urzędach, 
które zajmą się badaniem tej sprawy. 


Doświadczenie wykazało, że Rada Lizi pra- l 


cuje nadzwyczaj powoli. Jeżeli w dodatku 
jak życzy sokie Lloyd (George — Rad: Ligi ma 
nie być związaną doty chczasowemi metodami | 
ha ły Raj sze i może na nowo rozpocząć ba-; 


danin w lak zlożonej sprawie, kióra pochłonęła j` 


"uż tyle pracy I czasu — to trzeba się liczyć z 
lem, że ostateczne rozwiazanie sprawy jest 
jeszcze bardzo dalekie. Trudno w każdym razie 
przypnścić, by Rada Ligi już na najbliższe po- 
kuedzenie w końcu sierpnia miała gotowy mate” 
rvał do wydania sądu. 

Zwrócono już uwagę na to, że przekazanie 
sprawy Lidze zupełnie usuwa Stany Zjednoczo- 
ne od wpływu na rozwiązanie sprawy śląskiej W. 
oświadczeniu Harvey'a, przedstawiciela Stanów 
Zjednoczonych na po izdzeniu Rady Ewę 
— ua propozycyę oddania sprawy Lidze brzmi 
jakoby nuta urażonej dumy. Powiedział on, że 
Sfamy Zjedn. zawsze uważały sprawę GÓTNOŚLĄ- | 
ska, jako wewnętrzne zagadnienie europejskie 
iz tk, powodu nie wezmą już udziału w dal- 
:SZy ch obradach nad tą sprawą, poniewdż nie na- 
jeżą do Ligi. Harvey brat Fo udział — acz- 
koiwick'bierny — w konicrencyi, a obecności te- 
go „oka Waszyngtonu“ przypisywano ze sirony 
Fr rancyi I Anglii duże znaczenie. 

„Jednym z najboleśni” jszych zawodów, jakie 
konierencya. paryska przyniosła Polsce, było sla. 
nowisko Włoch i Japonii. Bonomi oświadczył, 
że delegacya włoska nie przybyła na konferen- 
cyę w celu bezwzględnego popierania Anglii i 


¿że dopiero po rozpatrzeniu argumentów obu 


Rada | 


Agitacya Separat eshi pe Poznaniu 


| zamienić na walkę z uniftkacyą 


3 


ślnie przykrojone do mteresów niemieckich 


Ea mę AR ć 
PRERIRAR | mogły przekonać delegacyę włoską — jest rzeczą 

Ni i} . Ę w. ~ . 
|uiezrozumia!ą. Dlaczego Japonia popiera Niem 


cy, jest dia nas również zagadka. 

W. każdym razie stwierdzić trzeba, że na 
konferencyi Briand był w końcu zupełnie OBN 
motniony. Jeżeli jednak dla Udy Najwyższej 
wystarczył opór jednego Brianda dla uniemożli- 
wienia powzięcia krzywdzącej Polskę uchwały, 
lv syluacył daklej w Radzie Ligi być pis może. 
Tu większość głosów decyduje. I aczkolwiek d - 
Eyzya ta ule jest osiateczna i służy tvlku, jaka 
materyał de wyroku Rady Najwyższej, to edi 
uie może być rzeczą oboj eina, czy wypadnie oua 


Jak argumenty angielskie, świadomie i umy- | pizy Os dla Polski, cay nie. 


POSTULATY ODRĘBNEGO 
POZNAŃ 14 sierpnia. 
+. Separałyści poznańscy przystąpili w ost 


SEJMU WOJSKA I WALUTY. 


6: wydanie energicznycu zarządzeń przeciw 
drożvźnie» która jest skutkiem wolnego hanllu 


inich dniach do ponownej energicznej akcyi.|i unilikacyi. 


(i sami działacze", którzy przed srokiem, w 
i chwili, gdy bolszewicy maszerowali na War- 
szawę przygofłwywali zamach stanu, po- 


stanowili wyzyskać poważne istotnie trudności 
i powikłania, spowodowane DAE Te aaa 
;czywiście wzrost drożyzny i walkę z drożyzną: 
` 

Przed rokiem zamierzeniu ich* sparaliżowa” 
ne zostały przez energiczne wystąpienie pole” | 
żnych organizacyi robotniczych i ludowych. 

Obecnie ci sami ludzie znów pojawili się 
na widowni. 

W kawiarni „Zielonej“ na ulicy Wrocła- 
wskiej odbyli trzy konspiracyjne konwentykle 
i jako wstęp do innych działań, posta tanowili * 
zorganizować około setki masowych wieców na 
terenie całej Wielkopolski i przeprowadzić na 
ja rezolucye w obronie separatyzmu. 

Postawione miały 
| jące: è 

1) Szeroka autonomia dzielnicowa na wzór? 
| bawarskiej dla b. zaboru pruskiego; 

2) oddzielny namiestnik prowiacyi Wielko” 


a 


polskiej; ` 

3) własny sejm dzielnicowy, kióryby roz“! 
strzygał o sprawach politycznych i gospodar» 
czych; 

4) autonomiczne wojsko; 
e 5) wprowadzanie odrebnej waluty prywa- 


lub dzielnicowej; 


być postulaty następ” | 


Akcya całą kierowali pp. dr. Ryalew ki, 
a Sikorski i pppulk. Piekucki vraz p. Rac 
rol "Rzepecki. Wszystko miało być przygotowa” 


Me pocie hu w; jaknajwiększej iajemnicy, uby sio 


leczeństwo i GAĆ zaskoczyć postulatami, u- 
chwalonymi na setce masowych wieców. lg 4, 
| jak przed rokiem tak i teraz nie udało sie Kun- 
„spiratoron separatystycznym. „ Tajemnicze plu- 
Iny cichych konwentykłów w kawiarni „Ziolo, 
sej, wyszly na jaw. 

Zwolennicy „autonomii bawarskiej” dla 
Wielkopolski Dyli skonsternowani, ża iągeimnici 


sig wydaia. Częsćy się wycotala 4 akeyi ale wie 
„kszość „bawarczyków** wielkopolskich postanu- 
wila ukcye przeprowadzić choć na mniejszą 
"skalę ze wzgledu na brak mówców na wiec. 


, Ji Akcya więc będzie. Wobec zdemaskowania 
wystąpiia nawet otwarcie. Ogłoszono na wto” 
M 


| rek 8 wielkich wieców w Poznaniu. 
Czy na wiecach tych separalyści będą mie” 
li odwagę przedstawić rezolucyę swą, projeklo- 


waną pierwotnie — nie wiadomo. Czy wiece 
(udadza się im — jest to również znakiem ziv 
pytania: 


Dzień wtorkowy da na to odpowiedź. iw- 
dno „jest tylko faktem: że konspiralorzy sep"- 
ratystyczni z przed roku próbują podnigc 
głowę. i i 


CTT 


Opowiadanie historyczne 
przez 


Alfreda Meisn era. 
(Przekład Feieyi Nossig.) 


„Ekscelencyo', — odrzekł Abraham, 
Wami ań, stóry wi jelkością przewyższa wszystkie 
znane na świacie, nie da się oszacować. I nie 
znajdzie się teź nań kupca. Panowie wiedzą naj- 
lepici, co ten kamień wart dla nich*‘. 

— „To prawda', — rzekł Durazzo, któremu 
się zdawało, że dwuznaczne orzeczenie starego 
Caiuitadora potwierdza mniemanie Turbiniego o 
tym kamieniu. To prawda, że nie znalaziby kup- 
ca, nawet gdyby nie był najcenniejszym skar- 


bem Genui, ale jednak — można określić je” 
go wariość. Za dyament wagi karata play 
Ki sie *=— o ile ste nie myle czier- 


a Cena rośnie 


,„dziości do pięćdziesię.ia scudi, 
O wschodnich 


w siosurku kwadralu ciężaru. 


Zresztą oko znawcy starczy za kamień probier- 
czy. Oglądałem go długo i uważnie i to bardzo z 
bliska. ! 
„A więc mów!” 

Na twarzy żyda malowała się niepewność, 
troska i nieufność Miałże powiedzieć, że ka- 
mień jesi prawdziwy? Znał tajną historyę swego 
miasta rodzinnego i uważał za rzecz możliwą, 
że zmusi się kogoś do kupna pak Jeżeli zaś 
powie, że kamień nie jest y prawdziwy? Może uwa- 
żać to będą za bluźnierstwo zasługujące na 
karę śmierci. Poruszał więc łysą swą głową loi 
w prawo, to w lewo i rzekł nakoniec 

~ — „kamień ma szesnaście cali w średnicy; 
obwód wynosi pięć genucńskich palmi, głębo- 
kość sześć cali, wysokość osiem cali" 
„Dlaczego mówisz zawsze „kamień?“ — 
zawołał opat.,.„Musi przecie mieć jakaś nazwę”. 

— „Najczcigodniejszy panie", — rzekł żyd 
spiesznie, — „nazwa nie należy do rzeczy. Ź0- 
wią go także szmaragdem . 

— „Jest też w istocie szmaragdem!” 
zawołał Durazzo podniesionym i rozkazującym 
tonem“. 

— „jest tak, 
rzekł żyd — klaniając się z pokorą. „lest lo 


7 — 


najrzadszy szmaragd na jaki kiedykolwiek padło |, 


szmaragdach — a taki właśnie mamy przed joko znawcy, niasłychanie rzadki i dlatego takżę, 
sobą, — siyszałem, że są czterokrotnie droższe | że posiada siłę cudatwórczą”. 


od diamentu tej samej iwagią a wartość ich rośnie 
„również w tym samym siusliku. A zalem: Dez 


— „Po co tyle słów”, — odrzekł Durazzo, — 
„powtedz krótko, jasno i dokładnie, czy jest 


„i.szych ceregieli, wymienić cenę. i Rem cie- | prawdziwy i padaj sumę, ile jest wart“ 


Noi. Masz przecie przy sobie swój kamień pro- 
kierczy i swoje piłeczki?“ 

- „Szlachcini panowie”, — rzeki żyd, 
Aa dobrze, że kanień jest uk siwięly, że 
etare braw. geuucńsiia grozi karą śmierci każde. 
mu, ktoby się odważył dotknąć go złotem, 


„ Żyd bystrem spojrzeniem olrzucił twarze 0. 
becnych. 4 
— „t(zcigodni i wiehnożni panowie”, 
zeki — „ja mialbym oznaczyć uuieczawą Wal- 
tość klejnolu? Sture prawo, które wyznacza karę 


sre- | śmierci dla tego, kto kamieniem probierczym 
brem, kamieniem probierczym, czy też koralem. |lotknie tej czary, trwa jeszcze w swej mocy i| 


jak ekscelencya mówi”, —| 


s 
| jest bardzo słuszne i rozsądne, bo cò jest. święte, 
tego nia można mierzyć ziemską miarą. Qpowia- 
dają o. kamieniach, które leczą padaczkę i o 
innych, w chłaniających w siebie choroby człe- 
wieka, który je nosi na sobie. To są, z pewnośr in 
salachetne kami: nie, chociażby były kwarceu 
yZznalezionem na brzegu rzeki. Í ma miałbym otak- 
sować klejnot, który ni genueński czci od szo- 
Ściuset lai? I do czego przydałoby się to oszaw: - 
wanie? (Gdybym powiedaiai — zastrzegam ‘iv 
jednak wialmożni panowie, że tego vi> mówię: 
aiy bym powiedział: ten kamień nie jest prawd si- 
wy, inustelibyście panowie to zamilczeć I uda- 
wać dalej, że jest prawdziwy, ze względu na 
lud. Lud bowiem jest jak dziecko i lalki swe 
uważa za żywe. [ któżby przed oczyma dziecka 
rozpruł lalkę i powiedział: wnętrzności jej to 
sieczka?“ 

— „To wszystko nie należy do rzeczy”, — 
zawołał Durazzo. — „Oszacuj, otaksuj i nie 
mów tyle“ 

— „Zapewne”, — odezwał sig Cepronio, - 
„istnieją ludzie, którzy wąfpią o boskiej istocie 
Chrystrugi I o niepokalanem poczęciu Jego matki. 
Tak samo mogą istnieć ludzie, którzy ne wierzą 
w prawdziwość Sacro Callino“. e 
„. Bardziej ośmielony, niż zachęcony ivii slo- 
wy żyd, zbliżył się znów do kamienia i zdawało 
się, jak gdyby już miał wymówić wielką sumę, 
gdy nagle cofnął się wstecz. 

= E a I wielmożni panowie, 
przekł. — „W każdym razie kanień ten ceuniejszy 
jest przez d Boża, kióra nań spłynęła i objem 
wia się przezeń, niż przez swą materyalną sub. 
stancyę. Choś i {a jest jedyna w swoim rodzaju 
(i kosztowna. Wiehnożni panowi, ocenę moja 
wypowiedziałcem. Czy woluo mi leraz odejść?" 

fo. a. mmR 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


JESZCZE POŻARY. W powisefo tarnobrze- | sa - - i a 
p 5 7 s 
Yo WI r dn a skim od tygodnia płoną lasy w majątkach Tarnowe, Aresztuwanie ł ucieczka banayty 
$ Z e | skiego” Knąska. Buda Siarowska i Krechówka. warszawskie 
T . %. $ Ą (- 6 AA zj wa 
P kn : Ogień przerzuca się na lasy bojanowieckie. W ak- 4 gb e i ia a 
Lwów, 19 sierpnia eyi ratunkowej biorą udział poza strażami pożar- Przed kilku dniami zjawił się w ca = 
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE: |nemi trzy bataliony saperów. Pożar rozszerza się, szambelana Karskiego przy ul. Aleja Róż l 3 w 
poddóciółką leśna, którą stanowi torf. + | Warszawie dotychczas nieznany z nazwiska bar- 
Przez nieostrożność wybuchł 11 bm. pożar dyta i przedstawiwszy się. gospodyni jako hr. 
w Jezierzanach i z powodu suszy i silnego wia-/wilecki siostrzeniec szambelana, oświuiczył Jej, 
tru zniszczył 24 damostw w przeciągu półtorej | że wuj wróci nazajutrz do Warszawy, i ze on 


We wtorek 16 bm. „Biały mazur“. 
W środę 17 bm. „Faust*. 
Pa kazdem przedstawieniu 


wieczorneut czekają 


wuzy tramwajowe do użytku Publiczności we wszystkich i a, PAN a A a Ma: 
kierunkach. / |godziny. O zlokalizowaniu ognia mie było mowy | przenocuje w mieszkaniu wuja. Bandyta ów uśpił 
ehe z braku sikawck i wody. a zwłaszcza wody,| gospodynię jakimś narkotykiem i nocą spakował 

ZJAZD INWALIDÓW Z  MAŁOPOLSKI|na którą w ogonku trzeba wyczekiwać przed ślerniejsze rzeczy 1 całą garderobę szambelana 


w dwie 
dworzec. 

Z Warszawy przyjechał sprytny złodziej dc 
Lwowa, ażeby spieniężyć swoje łupy. 


WESOŁE ZABAWY ZŁODZIEJA. wo 


Maurycy Becker, fotograf. wraz z Bolesławem 
Kamińskim. artystą „Bagateli“, stali onegdaj przed 
sklepem Kfpólikiewicza przy ul. Akademickiej. Przy- 
stąpił do nich ów złodziej. ubrany w szykowny, 
mundur zdemobiiizowanego kapitena W. P., i 
przedstawił się jako książę Lubieński. Oświadczył 


WSCH. W niedzielę 14 Bm, odbył się w sali najjedyną czynną siudnią miejską. i duże walizy i odjechał dorożką na 


Sirzelniey zjaza dełśzatów inwaiidów wojny ówia- POŻARY ZAPASÓW WĘGLA. Od dłuższego | 
towej przy udziaie ckoio 700 uczestników. Wiec! czasu powstają pożary węgla w piwnicach i 
zagaił przewodniczący lwowskiego Koła inwalidów składach. Przedostatniej nocy w piwnicy gmachu 
Ościsławski. Następnie przenawiaii poszczegćini | pyęzty przy ul. Słowackiego zajęło się 30 wagonów 
delegaci podnoszac żale pod adresem rządu i wegla, Przez 12 godzin straż pożarna gasila po- 
społeczeństwa. Uchwaiono cały szereg rezolucyi, | żar wynosząc węgie! na podwórze. — W żyd.. 
domagających się koncssyi nadania traiik ift. p. | zakładzie sierót fundacyi Bergera przy ul. Janow- 
Bardzo rzeczowo przemawiał p. W. Preissner. | skiej i 78 wczoraj zrana począł płonąć wagon 
który zaznaczył. że inwadłzi sami są winni, gdyż | węgla złożony w szopie. 1 tu straż pożarna była 
nie wszyscy są zorganizowani. Wiec zakończono czynną. 


okrzykiem na cześć Nacze'nika państwa i cdj, 


at ; Ka Należy zwrócić uwagę że węgiel kamienny 
- $piewaniem „Roty”.! 


"rrieży układać w, kupy najwyżej dwu metrowe. | 
() ZBAWCZY DESZCZ. Z prawdziwą re .alcży je również przedzielać rurami ula prze” | 


im, że przybył z Warszawy aeroplanem .i za- 
prosił obu na wódkę. O północy pożegnał ich i 
udał sie do hotelu „Grand“. Nazajutrz spotkali 


dością powitano w sobote silny wWohar | chmury, |Miewu powietrza. Skraptane wodą węgla lub | sję wszyscy trzej znowu. Kapitan rzekomy opo- 
zwiastujące deszcz. Jakoż niebawem poczęły pua- junar częstokroć sprzyja wylwarzamiu SIĘ HA” | wiągał im, że ma po ojcu wiele garderoby do 
Hać pierwsze krople i po króikiej takiej „przy zów a tym samym pożarom. Wogiel na poCZCIE | sprzedania. Becker polecił mu ekspresa Nr. 5 i 


grywce” rzęsisty, zławna upragniony deszcz por byt złożony 11 bw. iw tak krórkim czasie zde” przy pomocy jego zlodziej ów sprzedał w sklepie 


grążył wyschią ziemie w strumieniach ożywczej gal się rozpalić. 
yody, nasycając rośliny nowynu sokani. Noc) SLASKIE HYENY PASKARSKIE. W ezasie po- | 
cała spirywa.a zbaweza wilgoć ua okurzułe, znu- | wstania na Śląsku nadchodziło tam wiele żywności | 
żone kanikulą miasto, na przywięlte ogrody i/p calej Polski. Na powstesiu wiole jednostek doro” 
zrudziułe sady. Po kukumist-zodziennej ką-|biło się znacznych sum. Dziś chmary różnych 
piet ukazala się w blaskach poranku ziania od- fiprowizatorów śląskich zalewa Polskę, wysu- 
rudzonu, pełna nowych sił i świeżości. Zigleń huje żywność i masowo wywozi ją przez Śląski 
nabrała barwinienzywnych, soczystych. budzie | do Niemiec. Robis oni kolosalne majeki na róż- 
vüelchneli nakoniec pełuą piersią w odgwieżo- |nicy kursu waluty. 
iej atuosierze, dak siychać, I inue okolice kraju f Należałoby zaostrzyć nadzór na tej grańicy 
dtawiedził w ostalnich dniach obity deszcz, co | dopuszczać tyle Lylko żywności ile tam potrze- 
każe przypuszczać, iż w czrodach, którym grozita pa. Donosza równocześnie że jesi tam nadmiar 
heska suszy, warzywa obecni” znacznie %ię pu- |żywności, który również nadsyłają Niemcy. 
prawią. Lekki chłód jaki nastąpił po deszczach, ŚMIECIE W KOSZACH, w kurytarzu reśl-- 
daniem rolników, pomyślny «będzie dla ziem- | nogci przy ul. Supińskiego 1. z niewiadomej przy- 
maków. czyny zajęło się ( waliło, przyczen zaczęły, tlić 
CZŁONKOWIE DRUŻYNY ROBOTNICZEJ | drzwi mieszkania dozorczyni tego domu. 
przy L. K. 5. „Fogoú“ oraz KL S. „Odwet“ zgło- KRADZIEŻE | ARESZTOWANIA. Judzie | 
szą się w śrcuę dnia 17 sierpnia na boisko celem Pweinbergowi ze Lwowa jadącemu koleją z War:| 
odbycia wspómego trainingu i przeprowadzenia |. „ay do Lublina skradziono walizę z suknem | 
organizacyi drużyny. Obecność wszystkich Człon- | i: piólnem wartosci 180.000 mk. 
ków wymagana; w razie niepogody Zbiórka wC O Pior Kwasnycia na pl. Krakowskim skradł | 
Sckretaryacie L. K. S. „Pogoń“ o godz. 20.tej. książeczkę z 3.000 mk. Ludwikowi Pawełkie- | 
STRASZNY WYPADEK KOLEJOWY. Pociągi wiczowi i podał swemu koledze. Poszkodowany 
osobowy, idący nocą na ub. sobotę z Warszawy |ujał Kwasnycio, lecz bez pieniędzy. Złodzieja 
do Krakowa. był tak przepełniony. że wiele osób | osadzono w areszcie. 
usmieściło się na stopniach i dachach wagonów. ZBIEGLI Z WIĘZIENIA. W ub. sobotę po po-' 
Wskutek goraca potwierano drzwi i oknaaw iłudniu 'z podwórza, aresztów przy ul. Batorego 
przedziałach. Przed stacyą Koluszki *nijajacy po- | zbiegli: 19-letni Abraham Józef Schron. skazany! 
ciąg pośpieszny wyrwał w kiiku wazonach drzwi |na 8 lat 


przy ul. Jagiellońskiej skórzaną walizę i jedna 
ubranie za 22.000 mk. 
Becker widział się z „księciem“ jeszcze kilka 


razy, który mu dał do sprzedania dwie akcye 


grow. zakładów górn.czych Starachowskich. Akcye 


te dał Becker niejakiemu Hefterowi, od którego 
odebrała je później poiicya, po aresztowaniu zło- 
dzieja. s 

Rzekomy książę ofiarował również na sprze- 
daż us>anie portyerowi hotelu „Imperial, Stani- 
sławowi Tekiakowi. transakcya ta nie doszła jed- 
nak do skutku. 

W ub. piątek wieczór złodziej ów w towa- 
rzystwie bawił w parku Kilińskiego. W tym. czasie 
inż. Tabeński z żoną powracał do domu i spa 
sirzegł że żona zapomniała pled swój w restaura- 
cyi. Tabeński wrócił po piod, a czekającą na niego 
żonę „książę“ ów obeesowo zaatakował. Na wo- 
łanie kobiety nadbiegł mąż i pomiędzy rzekomym 
kapitanem a.Tabeńskim wywiązała się ostra wy- 
miana słów, zakończona wymianą kart wizyte- 
wych. Karta złodzieja. wydrukowana po franci- 
sku, brzmiała na nazwisk Karskiego, konsula. 
Inż. Tabzński nadarmo jednak czekał na przyby- 
cie sekundantów rzekomego kapitana, albowiem 

w międzyczasie został aresziowany. 

Ostatecznie zěayaskowali złodzieja Michał 
Maj i Julian Rzeźnicki, funkcyonaryusze pań- 
stwowego urzędu zbożowego. W hotelu „Impe- 
rial“ złodziej ów, przedstawiając się jako Szymon 


wraz z częściami wozów. Gdy pociąg zatrzymano, 


okazalo się, że zostało zabitych awóch żołnierzy,‘ 


a trzech ciężko rannych. 


odsiedzieć MKK. Aaa mający | Karski, zdemobilizowany kapitan, ofiarował im 
s RZ NES | |kupno ubrania meskiego. Maj kupił ubranie za 

, CZYJA CEBULA * Posterunkowy pol. Grode-. kwote 21.600 mk.. W domu jednak przeczytał on 
cki w ulicy Peiczynskiej znalazi worek cebuli, którą | z przerażeniem w „Kuryerze Warszawskim”, że 


CHOROBLIWY TEMPERAMENT. Pewien | zieponował na policyi. 
majster murarski, zamieszkały przy al. Ancze” Re 


wssich zabronił wczoraj w południo wyjść na Rappaport Józei dentysta 


spacer swej 158-letniej córee Kasi. Dziewczyna 
popadła z powodu tego w desperacyę I chciała przyjmuje uł. Akademicka l 10. 
—4— 


zakończyć „grmntownie” ze swem zmartwieniem, 
WWV tym celu skoczyła « wysokości pierwszego 
ŚW i LM kniei FE": = ż l Stwi AF zuści = 
piętra na Chodmik, ażeby gdy szczęśliwie uda ali Hr „o Aa — 4 AR om 
i S Eo. ; zac ż 
Bie pójść na przechadzkę — albo udać się na a" R e.” A ma mi pia MAE 
„drugą stronę”, gdzie rzekomo niema kłopotów, | c "_ w s | POP 
czań w obieg. Winnyca pociagnęliśmy do karno- 
sądowej odpowiedzialności. 


zakazów 1 zmartwień. 
Aby zapobiędz dalszym nadużyciom, będą odtąd 


i Wyrachowanie to okazało się jednak zu- 

pełnie błędne albowiem ıdesperatka otrzymała 

m" kd 4 - “ | pudelka prawdziwych tutek „Promień* zaopatrzone 
w ten sposób na zewnątrz banderolą „Tow. Szkoły 


parę brzydkich sińców, oraz pollukła sobie rę: 

«e. Wobec tegB po zaopalrzeniu kontuzvi przez e : a iż, 
pogotowie ratunkowe musiała się Kasia polo- aowe ne bez przerwania banderoli nie będzie 
żyć do łóżka co zupełnie nie leżało w jej pro TRga eisena A 3 
sekcie. 

MAŁOPOLSKI TUREK. Michał P;eczyszyn, li- 
czący lat 38, w r. 1915 wstąpił w zwiazek małżeń- 
ski we Lwowie. W r. 1919 poślubił znów w 
Przemyślu Emilię Kazienko. Sąd w Przemyślu c R $ ; an 
ścigał Pieczyszyna, który się ukrywał we Lwo- sta; banki daja najwyżej 3 pro-| 
wie, o dwużeństwo. Pierwsza małżonka zdołała cent cd sta. 
go wczoraj odszukać we Lwowie i spewodo”| . 


wała jego aresztowanie. EPEE RER ROA 


c=". ` 


-—— 


Bilet skarbawy daje 5 procent aś 


szambelana Karskiego w Warszawie ckradziono 
na szkodę i 


ponad miion macek. 


Podejrzywająe, że kupione ubranie pochodzi z kra- 
dzieży. zawiadomił o tem policyę. 

Złodziej tymczasem pod nazwiskiem księcia 
Drucktego - Lubeckiego wesoło zabawiał się w 
restauracyi hotelu „Georgea“. Tu też oficer in- 
spekcyjny 40 p. p. z komendy miasta 1 placu dy- 
skretnie poprosił go o wyłegitymowanie się. Rze- 
komy książę i kapitan nie mógł jednak wykazać 
się żadnym dokumentem. Wobec tego olicer od- 
prowadził go do komendy 1 %0 odebraniu mu 
czapki i pasa umieszczono go w areszcie ma 
III. piętrze. e 

Posterunkowy, który uwięzionego pilnował, 
widocznie w nocy zasnął, albowiem złodziej wy- 
kradłszy się z wnętrza, wyszedł na podwórze i 
przelazł przez mur. wyszedłszy spokojnie bramą 
sąsiedniej kamienicy. 

Policya szuka za zbiegłym  niebezpieczaym 
bandyta, którego prawdopodobnie  umiesztząa 
wkrótce w pewniejszem wigzi niu. Posterunkowe- 
go, który dozwoli zbiec bandycie, zamknięto re 
areszcie. 


Nr. 192 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Wiec niższych: urzędników państw.: 


W ub. niedzielę w sali Sokoła odbył się wiecjjna egzysiencyę życiową krzywdzi bezlilośnie 


niższych funkcyonaryuszy państwowych. Salę wy- 
pełniły tlumy zrzeszonych funkcyonaryuszy, oraz 
liczne delegacye ze związków z całej Małopolski. 
Zebraniu przewodniczył Ratyński z Krakowa, pre- 
zes orgemizacyi zaliiodniej Małopolski; na sekre- 
tarzy powołano Łozińskiego i Ciachockiego. 
Referat o opłakanem położeniu niższych fumk- 
cyonaryuszy wygiosił kot. Kulirzwiewicz. Mówca 
ilustrując cenami targowemi obecną drożyznę, wy- 
kazał, że pobory niższych funkcyonaryuszy czę- 
stokroć wystarczają im na tydzień wegetowania. 
W. następsiwie tego bezgraniczna nędza i głód 
jest stałym gościem w ich domach. Mówca zgłasza 


całą warstwę społecząą skaznjąc' ją na ostatnią 
nędzę i Nlrmoralizawanie że dalsze słasowanie 
półśrodków przez rząd jesl niemmożliwem, i ów 
„odpowiedzialność za wywołane faktami jak głód 
ñ chłód ustanie wszelkiej pracy obciąży, jedy- 
nie miarodajne czynniki. 

Ogromne rozgoryczenie objęło masy pra” 
cowników państwowych; panuje przekonanie, żę 
„tylko sirejkiem można coś zdobyć. pz 

Zwracając uwagę rządu na ten groźny objaw 
Zjazd żąda: 

a) bezwłocznej rewizyi ustawy o'uposażenmiu 
z dnia 15 lipca 1920 oraz cofnięcia. rozporzą: 


rezołucyę w kierunku poprawy obecnych kaia-|dzenia R. M z dnia 5-go sierpnia 1920 o przy- 


strofalnych stesunków. 


dziale do stopni służbowych oraz wobec rażą” 


Referat o pragmatyce służbowej, awansie au-| cego pokrzywdzenia pracowników Matopolski zu” 


toamatycznym. 


zowanych. A 


1 ustawie emerytalnej wygłosił kol.| pełnej unifikacyi pod tym wzgledem wszystkich 
Orzech stawiając w rezolucyi żądania zorgani- | pracowników 


państwowych  Rzeczypośpolitej. 
zjazd żąda by za podstawę uposażeniu praco” 


Kol. Hajdu Wykazywał konieczną potrzebę jwników państwowych przyjęio płacę rohotników 
zorganizowania się wszystkich niższych funkcyo-l ukwalifikowanych a ganim to nastąpi: 


maryuszy ze wschodniej 
ski w jeden wielki związek społsty i celowy w 
swych wysiłkach i pracy dia dobra” ogółu. Mówca 
następnie omówił grożne skutki wolnego handlu, 


i zachodniej Małopol- | 


b) natychmiustowego przyznania takich do- 


„datków do płac któreby ściśle byly zastosowa” 


me do cen targowych i chroniły pracowników 
„państw i jch rodzłny od dzisiejszego powolne- 


który w praktyce stał się wolmym rabunkiem. i go zamierania z głodu. 


Paskarstwa niczem nie krępowane uniemożliwij| , 


c) Zrównania Lwowa i Krakowa z Warsza- 


ło życie wszystkim żyjącym ze siałych poborów:| wą 1 Lodzią pęd względem dodatku drożyźnia” 


Prezydyum Związku zaprosiło na wiec ten 
kiku obscnych we Lwowie posłów. Na zaproszenie 
przybył na ten wiec tylko poseł tow. Hattsnsr 
który owacyjnie okiaskami witany przez wiecują- 
cych omówił na wstępie ogólne położenie eko- 
nomiczne w państwie. Sladają sięnanie ogólne 
przyczyny stanu! powojennego, ale równocześnie 
i gospodarka dotychczasowych rządów. Wolny 
handel bez przejściowej formy, łagodzącej jego 
skutki, wywoluje odruch u wszystkich żyjących 
z pracy rąk. 

Inteligent czy robotnik: znaleść się muszą w 
tednym obozie w walce przeciw łupiestwu agra- 
ryuszy. P. P4 S. w imieniu pracujących walkę 
ię wypowiedziała i w walce tej nie ustanie. 


nego wraz z dodatkiem nadzwyczajnym I/5iu- 
niknięcia w ten sposób pokrzywdzenia Małopolski. 
` d) Zniesienia niesp pge icdiiwego podziału 
kraju na pięć klas a za, *wafzenie 3 kategoryi 
miejscowości pod wzgluĘ1 drożyzny. 

e) Zaprzestania biernego oporu Władz ma- 
łopolskich przeciw ustawom Sejmu ustaw. i 
rozporządzeniom Rządu, odnośnie do niższych 
pracowników państw. 

2. Zjazd niższych pracowników państwo- 
wych oświadcza z całą stanowczością że odno” 
śnie do ustawy o państwowej slużbie cywilnej, 
rychłe nchwalenie i wprowadzenie w:życie le- 
ży w interesie państwa. Ogół pracowników żąda: 

+ a) Wprowadzenia awansu czasowego czyli 


Walka ta jodnak jest trudną, bo obok agraryuszy |nutomatycznego dla niższych pracowników pań- 


> wolny handel walczyli i przedstawiciele miast: 
narodowa demokracya. 

Przy nadchodzących wyborach powinniśmy o 
tem pamiętać, Jesteście zorganizowani, wiecie, co 
może organizacya. przy jej pomocy klub P. P.. S. 
w sejmie przynosi Wam wielką zdobycz: ustawę 
emerytalną. Pójdźcie z mami dalej a zwycięstwo 
vędzie wasze. (Brawa i sklaski). 

Następnie przemawiali liczni mówcy, pomię- 
dzy mimi liczni delegaci z prowincyi, kreśląc w 
ponurych barwach obecng stan mareryalny niż- 


istwowych we wszysikich tykasteryach tówno” 


| 


miernie. 

'- b) ażeby zasada jawnej kwalifikacyj z mož- 
nością obrony przed pokrzywdzeniem była w 
ustawie bezwzęiędnie przeprowadzona. 

c) ażeby ustawowo zabezpieczono w arty" 
kule 18 wejście wskład. komisyi osobowej — 
— członków wybranych 2 grona intercsowanych 
gremiów. 

dy Ażeby w ustawie o państwowej służbie 
cywilnej w nię.em nie ograniczano praw obywa- 


szych funkcyonaryuszy. Wielu wytykało ze słusz.tjelskich pracowników państwowych, ustawowo 


nem rozgoryczeniem postępowanie licznych prze.! 


tożonyeh po urzędach, którzy w niższym funkcyo- 
naryuszu nie widzą współpracownika dla dobra 
ogółu i państwa. Wbrew uchwale sejmowej 


traktują eni ich fako jednostki przeznaczone dia |, 


asobistej posługi, nie szanując ica godności gso- 
vistej, jako obywateli państwa. 

Imieniem N. Z. R4. nieproszcny przez nikogo 
zabrał głos p. Storczyński. Zgromadzenie funkcyo_ 
naryuszy państwowych uznał za najlepszy teren 
rozprawy z P. P. SL w sprawie Górnego Śląska 
i stosunku do międzynarodówki. Zgromadzeni wy- 
prosili sobie dyskusyę na ten temat i mówca 
niefortunny opuścił trybunę. 

Po wyczerpaniu dyskusyi uchwalono następu- 
jące rezolucye: 

1 Wobec groźnej wzrastającej z dnia na 
dzień drożyzny' oraz podnoszenia cen na ar- 

—diykulv żywności przez wielkich i małych pa” 
skarzy nie hamowanych niczem w swej zbrodni” 
czej działalności i wobec wprowadzenia wolne- 
go handlu polożenie niższych pracowników pań- 
stwowych sialo się wprost kalasirofalne. 

Na domiar tego władze małopolskie wszelkie 
rozporządzenia Rządu polskiego mające przy- 
nieść pomoc imateryalną, inlerpreiują na nie- 
korzyść niższych pracowników spóźniając wy- 
płaty tych poborów częstokroć na parę mie- 
sięcY. 

Aiazd podnosi z całym naciskiem, że obe- 
ene uposażenie niższych pracowników państw. 


żabezpieczono prawa swobodnego zrzeszania sl 


i: organizowania oraz umożliwiono, wykonanie 
biernego prawa wvborczego przez płatne urlopy 
w razie kandydowania lub wyboruna posła. 

e) „Ażeby rząd roztoczył ścisłą kontrolę 
had cenami artykulów codziennego zapotriebo- 


| wania. 


(aa 


f) Ażeby Władze miejscowe używały w sto” 
sunku do niższych pracowników pańsiw. wła” 
ściwego określenia i zaprzestały ostatecznie u- 
żywania nazwy austryackiej (sługa). 
= Wiec wyraża niezłomne przekonanie, że 
sprawy pracowników państwowych w interesie 
Państwa muszą hyć traktowane jako sprawy 
pierwszorzędnej wagi ‘i konieczności państwo” 
we_a ustawy odnośne cechować musi hezwzgle” 
dna sprawiedliwość, jeśli mają zadowolnić o 
gól pracowników państwowych i nie powodo” 
wać ponownych dażeń do zmiany dopiero co 
wprowadzić siś mających ustaw „i: uwzględnia” 
jących ich minimalnych życzeń. 
fany na Wiecu ogól pracowników pań- 


Zeb 
stwowych zarazem nie walpi, że wszystkie par- 
tye slronnictwa i kluby polityczne wezmą ży- 
wy udział w obradach sejjnowych nad poło- 
żeniem i ustawami dotyczącymi pracowników 
„państwowy I zechcą się zapoznać z żywotny” 
rui ich postulatami w rezolucyach przedstawio” 
nymi. 


mielnie! 


snerowi ża udział wyrażając równocześnie za” 
ufanie klubowi PPS. 

SEA z ETAT AT ATZ ANIA aA i X 
jv] MADESLAME |7] 
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dotyczących pracowników pańsiwowych uzna“ 
13e wydatki z tem poiączone jako nieodzownie 
konieczne ¿i nieuniknione. 

Po uchwaleniu rezolucyi przewodniczący i- 
n zgromadzonych dziękuje posłowi Hau- 


Za. „rubrykę tę redakcya nie odpowiada. 


Specjalista chorób skórnych i wanerycznych 


Br. S C HYVA ER 47 
Sekundarjusz szpitala powszechnego poroswrÓócit i ordynuje 


Stow aackiego -b naprzeciw głównej poczty. 
I 


SPOLERET", 


Związkowe Towarzystwo Handlowe 


Spółka 'z ograniczoną odpowiedz we bwowir. 


Oddział w Drokezyczm 
otworzył z dniem 1-go sierpnia Ekspozyturę z 
z magazynami i składami w Borysiawiu przy ul. 
Pańskiej i poleca wszelkie materyały budowlane 
jak cement. wazno, piece kaf owe, żelazo nowe i 
stare biachę czarną i pocynkowaną, 
środki aprowizacyjne jak zbożu% mekę itp 


gwoździe, 


m 
Referencyi udzieli na żądanie Zarzad Gminy 
chrześcijańskie, w Borysławiu o Firmie 
Mmogiinicoui i Preu, 
Warszawa, Moniuszki 2i Lwów Zybłigiewicza 5. 
Zarząd majątku gminy chrześcijańskiej 
w Borysławiu, 


a4 


Pożar wąrafiseryi, 
Drokowycz w sierpniu. 
W ubisgłym tygodniu wybuchł pożar w ra- 
fineryi „Galicya, Spalił się magazyn techniczny 
doszczętnu= i gdyby nie pomoc robotników w 
akcyi ratunkowej, byłaby rafinerya padła ofiarą 
ognia. Straty i tak są olbrzymie, idące w setki 


miijonów, giyż w spalonym magazynie nagroma- 
dzone były wiblkie wartości. 

Przyczyny pożaru śledztwo dotąd nie zdo- 
lało stwierdzić, gdyż ogień powstał wieczór o go- 
dzinie 9°80, gdy w zabudowaniach magazynu nie 
było nikogo. 


rawiedliwe ściąganie podatku 
dochodowego. 


Drohobycz w sierpniu, 
W tutejszych rafineryach śŚciąsa się podatek. 
od roboiników wbrew ustawie w nadmiernej 
wysokości. Ściąga się od zarohków robotniczych 
od 7 do 10%, co miesięcznie wynosi po 400 
do 500 Mk. mimo że nowela do ustawy wy» 
rażuie oznacza niższy procent i mimo że ma się 
ściągać podatek od zarobków z ubiegłego roku. 
Zarządy rafineryi powołują się na polecenie 
inspektcra podatkowego Zająca, który widocznie 
fałszywe dał informacye. 
Jeżeli to ściąganie nieprawne się nie skończy, 
robotnicy będą zmuszeni oprzeć się mu choćby 
strejkiem, bo nikt nie może zrozumieć, żeby 
oibrzymia rafinerya „Galicya/ płaciła lylko 600 
tysięcy Mk' za iok. a robotnicy mają płacić po 
kilkanaście tysięcy. 
Czy chce się doprowadzić do strejków prze- 
ciw podatkowi” 


Niesp 


NOWY NUNCYUSZ W POLSCE. 
WARSZAWA, 15. 8. Na miejsce Achillesa Rat- 
tiego, kióry, juk wiadomo, mata: odwołany z Pol. 
ski, papież zamianował nuncyuszem w Warszawie ' 
Lauri'ego, b. profesora uniwersytetu w Rzymie 


Wiec domaga się od Pana Minisira Skarbw !i delegata papieskiego w Peru. Nowy nuneyusz 


ażeby systemu oszczędności w gospodarce pań” jprzebywa obecnie w Rzymie ! ma przybyć do 
w raz z docywczemi xzasiłkami nie wystarcza „stwowej nie stosował wyłącznie do przedłożeń ' Warszawy na nowe swe stanowisko we wrześniu. 
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Przymierze angielsko-niemiecko-rogyiskie. 
Pisma francuskie „Matin“ i „Libre parole“; 
podają senzacyjny dokument — układ między jw ‚Stolicy Święlej, 


Anglia, Niemcami i Rosją sowiecką. O ile ten 
dokument jest prawdziwy, sprawa stanowiska 
Anglii odnośnie do kwestyi śląskiej i do Fran- 
cyi byłaby wyjaśniona. Również przyszłość Ro- 
„syi bolszewickiej, jako terenu ekspioacyjnego 
dla kapiiau angielsko-niemieckiego byłaby przy- 
pieczętowana. > 


m 


1. Zobowlązania angielskie. 


Anglicy zobowiązują się: 

1) Zachować neutralność w razie konfliktu 
tolsko-niemieckiogo i starać się zlokalizować ten 
konflikt, pod warunkiem że Niemcy nie zawezwą 
fnterwencyi Rosvi i że rząd moskiewski nie bę- 

4 dzie oficvalnie interweniował; 

2) Przeszkodzić Francyi w interwencyi 4 
tym konilikcie, sprzeciwiając się wysyłce floty 
francuskiej na wody niemieckie i blokadzie por- 
tów niemieckich przez ię fiotę; 

8) Popiorać moralnie i niateryalnie Niemcy 
w tym koniiikcie; polecić wojskom aneielskim 
znajdującymi się nm terytoryam  niemiockiem 
przestrzeganie życzliwej neutralności wobec Nic- 
miec irwzbranianie wojskom iranefiskim doste- 
pu do tervtoryów zajmowanych przez anglików: 

4) "5przeciwić się w razie, sukcesu armii 
Iranfuskiej wszelkiej aneksyi przez Francyę ja- 
kiegokoiwiek ierytoryum nadreńskiego. 


4. Zobowiązania niemieckie: 


Niemcy zobowiązują się w razie sukcesu: 

l) Uszanować suwerenność państwa Pol- 
skiego: 

2) zażądać od Polski: 

a) oud:nin polskiego kurytarza GdaRskiego 
«la złączenia go z państwem Niemiechiem z pra. 
wem tranzyviu dla Polski poprzez ten kurytarz 
drogą rzeczną, 1 kele'owa; 

b) oćdari+ dwóch dystryktów prowincji 
Przasńskiaj dla złączoma ich z państwem Nie- 
wi ckiem, w zamian za ewentualne ustąpienie 
dwóch dystryktów Górnego Śląska: Pszczyny 
i Rybnika; 

c) sprostowania granicy polskiej na korzyść 
Litwy (Wilno i Wiłeńszczyzna!); 

5) zażadać od Francyi: 

a.) zrzeczenia się wszelkiej indemnizacji i 
reparucyi przyznanych Francyi przez Traktat 
Wersalski: 

b) ustapienia wojsk francuskich z terytoryów 
okupacyjnych z wyjątkiem Alzacyi i Lotaryngii, 
które pozostałyby przy Francyi, z lem, że nie- 
tykainość terytoryaina Francyi przedwojennej 
będzie również uszanowana; 

4).nie podtrzymywać w żaden sposób re- 
prezentan'ów {tureckiego komitetu „Jedności i 
Postępu (młodoturków) bądź to-w Berlinie, 
,bądź gdzieindziej; i 

5) pdwołać z Azvi Mniejszej wszystkich in- 
żyrierów i instruktorów wojskowych niomiec- 
kich; s 

6) przerwać wszelką wysyłkę broni, amuni- 
gyi i pieniedzy do Angory; 

7) podporządować akcye i wpływy niemiec. 
kie w Atenach interesom angielskim i w tym 
cełu wysłać specyalne instrukcye do Aten; 

8) wywrzeć skuteczną presyę na komitety 
hinduskie w Berlinie i w innych okolicach w 
celu powstrzymania wszelkiej akcyl powsiań: 
czej w Indrach; | 

9) przesiać się interesować kompletnie spra- 
wami Bliskiego Wschodu; 

ł0) dostarczyć rzadowi angielskigmu wsze!- 
kich informacyj, jakie można będzi» uzyskać w 
sprawia ruchów  isiamickich i hinduskich w 
Indyach; 

11) użyć wszelkiego wpływu rządu niemiec. 
kiego na stery niemieckie w Stanach Zjednoczo- 
nych i na wszystkie żywioły tego państwa bę 
dące w służbie Niemiec, aby przeszkodzić za- 
warcii porozumienia francusko.amerykańskiego 
i skierować konflikt japońsko-anierykański na 
dhi odpowiadające interesom anielskim; 

12) użyć wszelkich środków wzgłędem ame- 


a 
c" 


rykańskich irłandczyków, ażąby doprowadzić | Członków Rady, aby M to posiedzenie konieczniej "iu SA 


przy ich pomocy do paroz*śnienia angioisko- 
ulandzkiego; 


Zm E TY e Maaie 


U 


DZIENNIK LUDOWY" 


13) użyć wszelkiego wpływu niemieckiego 
aby ją skłonić do presyi naj 
episkopat i niższe duchowieństwo irladzkie i 
na przedstawicieli sprawy irlandzkiej, bądź io 
w Irlandyi, bądź w dominjach, bądź w Stanach | 
Zjednoczonych, dby faworyzowali politykę po- 
jednania z Wielką Brytanią. 


3. Zobowiązania moskiewskie 


Sowiety zobowiązują się ze swej strony: 

1) przyznać pod gwarancyą rządu sowiec- 

kiego wielkie koncesye Kompanii Augielskiej | 
(Koncesye te odnosityby się do cukrowni, di Biy- 
Jarni, taineryi, papierni, tariaków mecharicz- 
nych i t. p, znajdujących się na Ukrainie, na 
prawym brzegu, Dniepru równie jak na znacznej 
przestrzeni teryloryów rolnych i leśnych; 
i 2) przyznać tej Kompanii prawo uirzymy- 
wania hrmii o tylu to a tylu dywizyach, aby za- 
pewnić porządek w kiaju i niebezpieczeństwo 
(rausporiom Kompanii; E 

a) utrzymanie fej armii odbywałoby się kosz- 
|tem Kompanii; dawni oficerowie i żołnierze ro- 
isyjskich „armii bialych“ byliby wykluczeni z 
szeregów tej armii, 4 

b) komenda 1 kadry armii bylyby dostarczo- 
ne przez Kompanie; ponieważ jednak anglicy 


iie mają niezhę lnych elementów do formacyi tej * 


komendy i tych kadrów, wezwaniby zosiali do 
ich dostarczenia Niemcy; Niemcy dosiarczyliby 
także personalu technicznego wszelkiego ro- 
dzaju i wszeikiej rangi, mogącego odpowiedzieć 
poirzebom przemysłu i tolniciwa: 

©) obowizzkiem anglików natomiast byłoby 
staranie o zaoparrzenie tej armii w ekwipunek, 
broń i amunicyc, I dostarczenie przemysłowi i 
rolnieliwu ekspiearowanego kraju niczbędnych 
jnstrumeniów, maszyn etc. równie jak i mate4 
ryalu kolowego dla kolni żelaznych tego kraju; 

d) funduszów potrzebnych do uruchomie- 
nia tego przedsięwzieria dnsiazczyłyby Niem- 
cx, którzy zajmowadiw w adninisrac'i wszyst 
kie miejsca z wyjatkiem najwyższych miejsc 
kierowniczych, zastrzeżonych dla Anglików; 
f e) jako gwaraucye ze swojej strony finan- 
isc niemisocy, zaangażowani w tem przedsis- 
biorstwie ofiarowaliby tej Kompanii w zarząd 
caie swoje miesnie znajdujące się w Niemczech 
i w innych krajach; 

f f) ze swej strony komuniście mosk. daliby 
w zakład tej hompanii, jako gwarancye koncesyi 
jej przyznanych pewne sumy w złocie złożone 
‘w banku neutralnym w Amsterdamie lub Stok- 
holmie; depozyt ten nie byłby złożony ani w 
imieniu rządu rosyjskiego, ani w imieniu pań- 
stwa nosyjski>go, lecz w imieniu komisarzy so- 
jrieckich, których własnością byłyby ta sumy; 
otrzymaliby od nich procenty: komisarze ci ze 
swojej strony byliby zainteresowani w fem przed- 
šięwzięcin od którego otrzymaliby pewien prc- 
cent dochodów czystych; , 

, g) rządy niemiecki i angielski zobowiązar 
iybv się uroczyście nie tolerować na swojem te- 
rytorvum żadnej intryg, ani żadnej propagandy 
przeciwsowieckiej i zakazać Kompanii Angie!- 
Skiaj w Rosvi utrzymywania jakichkolwiek sio- 
sunków z emigrantami rosyjskimi: 

h) byłoby rówmioż zakazanem Kampanii 
przyjmować do swojej służby. kogokolwisk z 
rzeczonych emigrantów albo z obywa'eli państw 
pogranicznych, spadkobierczych po Imperyum 
Carskiem; | 
i i: rząd sowietów zobowjązałby się ze swc- 
jej strony ograniczyć, o ile to możliwa, system | 
teroru praktykawany dotychczas i faworyzawać 
wolność handlu zarówno wewnątrz Rosyi jak | 
iw jej stosunkach międzynarodowych. 
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Sprawy porłyjne. 
rrr 2 


* POSIEDZENIE RADY ROBOTNICZEJ PPS. 


We wtorek odbędzie się o godz. «2j wieczór 
e lokalu Rynek 8 posiedzenie Rady Robotniczej 
Z powodu ważności, Spraw wzywa się wszystkich 


i punkiuaini: przybyli. s 
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| wnioski: 


| WY rozum 


Z życia kolejarzy. 


Dnia 12-go sierpnia br. odbyło się 'Zgroma- 


dzeris sprawozdawcze sekcyi mechanicznej Z. 


IZ. K. we Lwowie z Walnego Zjazdu Z. Z. K. 


w Warszawie. Zgromadzenie odbyło się w sali 
„Związu Grodecka 69 pod przewodnictwem tow. 
„Hittera. 

Sprawozdanie ze Zjazdu w obszernym refe- 
(racie złożyli tow. Rudnicki, Hütter i Ryglan., 

Po sprawozdaniu przewodniczący otworzył 
dyskusyę nad sprawozdaniem, do której to za- 
pisał się do głosu Wodecki z Warszawy, który 
spocralnie na to Zgromadzenie przybył do Lwo- 
wa, Przewodniczący głosu mu nie udzielił, gdyż 
na Walnym Zjeździe w Warszawie unieważniono 
tnu mandat, temsamem nie był delegatem i dla- 
tego nie miał prawa zabierania głosu. Nastę 
„stępnie zabrał głos kol. Lebkiichler, który w dro" 
dze amnestyi przez Zjazd uzyskał z powrotem 
prawo członkostwa utraconego z powodu nie- 
,fortunnego wystąpienia na Walnym Zjeździe Z. 
(Z. K. we Lwowie w roku 1920. Kol. Lebkiichler 
w przemówieniu domagał się udzielenia Drowi 
Wodeckiemu głosu, twierdząc, że da on praw” 
dziwy obraz obrad Walnego Zjazdu. Następnie 
zabral głos tow. Lang, który przedstawił zgro” 
madzeniu, iż Dr. Wodecki nie był pracownikiəm 
kolejowym, ani też delegatem temsamem nie mo- 
że zdawać sprawozdania; cb też Zgromadzenie 
jednomyś!nie przyjęło do wiadomości. Po tem 
oświadczeniu Wodecki z swoimi kolegami nie 
członkami opuścił salę. W dyskusyi nad spra” 
wozdaaiem postawił tow. Lang następujące 

i 


1) Zgromadzenia uchwala delegatom, któ" 
rzy na W. Zjeździ: działali destrukcyjnie i url 


|możliwiai póacę W. Zj. przez zabieranie de- 


omonstracyjne głosu naganę i votum mieu 


| ności. 


| 
| spraw kolejarskich i Organizacji kolejowych z 


2) Wszystkim delegatom, którzy dla dobra 


alością i wprost nadludzką cierpiirwo” 


481 doprowadzili do pomyślnego zakończenia 


„obrad W. Zjazdu Zgromadzenie uchwala po” 


glriękowanie i pelne zaufanie. 

Następnie tow. Ursal i Hütter złożyli krótkie 
sprawozdanie z Konierencyi w prezydyum dyre- 
kcyi. 
| Po wyczerpaniu dyskusyi zamknął przewo- 
\dniczący zgromadzenie o godz. 21'30. 


4 
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życie gospodarcze, 
ELEKTRYFIKACYA BORYSŁAWSKIEGO ZAGŁĘ. 
M BIA NAFTOWEGO. j 

Cały szereg wielkich towarzystw naltowych 
w Borysławiu przystępuje do budowy wieikich 
stacyi elektrycznych i ma zamiar przejść do za- 
stosowania motorów eiektrycznych dla ruchu 
, wiertniczego. W związku z tym ruchem min. prze- 
mysłu”i handłu zainicyowało akcyę stworzenia 
|jednslitej sieci elektrycznej dla całego Zagłębia 
a państwowy urząd elektryfikacyjny ma wysiać 
de%aatów na miejsce celem opracowania pianu 
eiektryiikacyi Zagłębia. 

PRODUKCYA NAFTY. 

Ogólna produkcya zagłębia naftowego w Qa- 
licy! wschodniej w czerwcu r. b. wyniosła 4.526 
cystern po 10.000 kg. z czego przypada na Bo- 
rysław 1.669, na Tustanowice 1.687 j na Mrażni- 
cę 818. W porównaniu z produkcyą w miesiąc 
maju. która wynosiła 2.327 cystern, doznała wy- 
dajność zagiębia wzrostu. Wzrost ten jest jednak 
pozornym ze względu. iż ruch na kopalniach w 
maju do dnia 18 maja był zatamowany. a na- 
stępnie mnóstwo kopalń odtłoczyło produkcyę za” 


z 


| maj dopiero w czerwcu. 
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DESZCZ W ROSY!. 


BERLIN. (Russpres5). Z Moskwy komuni 
kują że w gub Symbi.skiej i Saratowskiej spa” 
dły*ogromne deszcze, które wpłynęły cokolwiek 
na pop:awę urodzajów. W; najcięższem położe” 
gubernie Kazajtską i Saratowska. 
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Nr. 192 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Skutki wprowadzenia wolnego handiu 


j Zajscia w Kości 
. POZNAŃ, 11. 8. (Pal.), Polska Agencya Te- 
ficzna upóważniona jest do ogłoszenia co na- 
stępuje: * 

Dnia 2. b. m. odbył się w Kościanie wiec ro- 
hotników miejscowych przy udziale około 8.000 
osób. Na. wiecu tym uchwalono rozpocząć strejk 
iw dniu nastepnym oraz urządzić pochód pod sta- 
rostwo | magistral na znak protestu przeciwko 
drożyźnie artykulów spożywczych. Pochód ten 
jędnakże później odwołano. W środę rano istol- 
me rozpoczął «się strejk robotników. Ponieważ! 
zachodziła obawa ekscesów zwiększono zasię 
py policyi państwowej, oraz zawezwano wojsko 
do jej pomocy. Starosta Raszewski zwolal na 
tzwartek zebranie producentów: na klórem mia- 
no się zastanowić nad środkami zapobiegawcze- 
mi przeciwko drożyźnie. Konferencya ta jednak 
nie doszła do skutku. 

t „W środę robotnicy zażądali przeprowadzenia 


aniywedług PAT. por 
rwypadkach interweniawała, lecz było niemożli- 
wością zapobiedz wszystkim gwałiom. Tegoż 
xymego dnia komendant półicyi państwowej 0- 
(rzyraał od slarosly polecenie przeprowadzenia 
rewizyi u rzeźników w poszukiwaniu wędlin. 

Towar skonfiskowany oddano za pokwito- 
waniem burmistrza. Następnie  skonfiskowaną 
słoninę, o ile nie uległa zepsuciu w rzeźmi miej 
„skiej rozsprzejano pomiędzy wdowy po wojsko- 
wych t ludność  biedniejsza, przyczem przy 
gprzedaży tej asystowali robotnicy. Tegoż dnia 
popołudniu zatrzymali rohoinicy na dworcu ko- 
lejowyan jeden wagon z bydlemi i jeden wagon 
z nierogacizną, przeznaczony na dalszy transport 
do Poznania. Wagon z bydłem został zwolniony, 
zaś z wagonu z nierogacizną wzięto 4 sztuki, 
które nie były objęte listem przewozowym. 
Sprzedano je następnie. miejscowym rzeźnikom 
nod skontrolą właścicieli tychże. Prócz tego za- 


rewizyj w piekarniach i młynach, twierdząc, że Žrzymano u dwóch handlarzy na dworcu kolejo” 


posiadają one zapasy starego zboża Rewizvę 
tę przepowadzono, a uczestniczyli w niej wbrew 
przepisom robotnicy. W. czwartek rano na tar- 
gu robotnicy zmuszali sprzedawców do sprze- 
dawania towarów po cenach, wyznaczonych 
przez sami, ludność, zabierając częściowo towary 
gwaltem. Policya państwowa w poszczególnych 


wym, drób, masło i jaja, które przewieziono 
do ratusza. Obawiając się dalszych ekscesów, 
burmistrz zaproponował właścicielom  skonii- 
skowanych artyku" w, aby sprzedali je na. miej- 
gcn, na co sie zgodzili. 

W piatek rano robolnicy powrócili do pracy. 


EIDGZFITA" REP AE ©) ES PRICE. Z WERE TORI TT TO ZZA TO S ZAPPA FR 
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Z życia robotników naftowych. 


Po ostatnim strejku w przemyśle naftowym 
niektórzy przemysłowcy naftowi i zarządy ra- 
fimeryi zaczęły w prowokacyjny sposób zacho- 
wywać się wobec mężów zaufania robotników. 
Dziś chcemy zanotować parę takich faktów. aby 
nrzestrzedz gorętszych najmitów kapitału, że nie 
tędy droga. 

I tak w ralineryi „Galicya” inż. Piotrowski, 
interweniujących mężów zaufania w sprawie po- 
bicia i wyaalenia z pracy przez Czecha werk- 
niistrza. nobolników w świeczkami, przyjął lekce- 
ważeniem 1I*byl ich niczem. Pana Piotrowskiego 
przestrzegamy, aby zechciał zmienić swe postę- 
powanie. w przeciwnym bowiem Bazie bylibyśmy 
zmuszeni otworzyć mu stałą rubrykę na łamach 
„Dziennika“, aby szczegółowiej omówić jego po- 
stępowanie. 


3 ruchu roboiniczego. 
$ STREJK W FABRYCE TUTEK ELSTERA 


| 


I TOPFA. Dnia 26 lipca b. k wystosowali ro- 
botnicy 1 robotnice fabryki futek i bibułek cy- 
ka UE p. Elstera i Topia. we Lwowie za 
pośrednictwem Związku zawodowego rob. przem. 
chemicznego memroryai do dyrekcyi tejże fabryki 
z żądaniami podwyżki płacy, uznania Związku 
zawodowego, i innymi, we wszystkich zawodach 
już przeprowadzonemi. Dyrektor fabryki zażądał 
cennika, przyrzekając, że żądania te prześle na- 
tychmiast właścicielom, którzy bawią za granicą. 
Przedstawiciele Związku, wypzłniając swoje przy- 
rzeczenie, złożyli w dyrekcyi fabryki ponownie 
swoje żądania, ustalając termin odpowiedzi na 
dzień 13 bm, a tem samem dali możność dopro- 
wadzenia do- porozwnienia. 

Dnia 12 bm- to jest na jeden dzień przed o- 
statecnzym terminem, wezwał p. dr. Rubinfeld 


robotniców iabryki, chcąc się z nimi pogodzić; 
w zamiarze poprowadzenia «calej sprawy bez 
Związku, jakkolwiek adres organizacyi był mf 
znańy. Pomylił się atoli, bo robotnicy zażądali 
konferowania z przedstawicielem Związku. Na tej- 
że konferencyi warunki przedstawione przez dy- 
rekcyę były wprost prowokacyą. Zarząd Związku, 

porozumieniu się z robotnikami. stormułował 
- swoje żądania, oświadczając przytem, 
że cdpowiedzjajmość spada całkowicie na dyrek- 
cyę, która nie czyniła niczego, aby spór ten za~; 
żegnać. Wobec braku odpowiedzi na żądania pra- 
cowników, Zgromadzenie w obecności wszyst- 
kich w tejże fabryce zajętych, które odbyło się 
dnia 15 bm. wypowiedziało się! za strejkiem aż 
do zwycięstwa. Napiętnować publicznie mależy p. 


à 


W rafineryi „Roma“ wydali! dyrektor robot- 
nika za ostatni «t'ejkt wbrew wyraźnemu brzmie- 
niu ostatniej umowy, a gdy robotnik upomniał 
się o to u dyrektora, ten odesłał go ze słowami: 
Niech wam motowie zaufania dadzą robotę“. 

Wobec zbliżajagych się nowych pertraktacyi 


przemysłowców z rdbptnikamę fakta te będą w na- 


leżyty sposób w 'rokowaniach zużytkowane. 

A na spscyalną uwagę zasługuje rafinerya 
Wiśńiewskiego, w której robotnicy w 'czasie nie- 
bezpieczeństwa bolszewickiego ofiarowali 10 pre. 
deputatów na rzecz wojska, podobnie jak we 
wszystkich rafineryach. Tymczasem zarząd tej ra- 
fineryi ściągnął wprawdzie te część deputatu, aie 
do dziś nie oddał jej na przeznaczony cel. Czy 
mają to wymusić 
sposób ? 


WES A A 


Lasta Reichera i im padobnych, którzy którzy- 
wiają do łamistrejkostwa. Uświadomieni robotnicy 
tego im nie zapomną. Przestrzega się przed przyj- 
mowaniem tamże jakiejkolwiek roboty. Komitet 
strejkowy urzęduje przez cały dzień przy ul. 
Sykstuskiej 35 w podwórzu. — Za komitet strej- 
kowy: Związck zawodowy róbotników przemysłu 
chemicznego w Polsce, Oddział: Lwów 1. | 

§ STREJK W ZAKŁADACH WOJSKOWYCH 
wybuch? dziś we Lwowie z powodu akeyi cenni- 
kowej. Wzywa się robotników aby do załatwic- 
gia konlliktu w żych zakładach pracy nie przyj” 
mowali. 

§ BACZNOŚĆ TOWARZYSZE KUFERNICY! 
Omijajcie Lwów sgdyż stoimy w akcyi cennikowej. 

$. BACZNOŚĆ ROBOTNICY STOLARSCY! O- 
mijać fabrykę Banku rolmiczego, bo kierownik 
tejże fabryki i radny miasta Lwowa pan Wein- 
berg przyznał się, że nie jest majstrem. tylko te- 
chnicznym wyzyskiwaczem. 

$ TOW. STOLARZE! Omijajcie Kołomyję z 
powodu akeyi cennikowej. 

—2..+— 


inserujcie w „Dzienniku Ludowym‘. 


X OCHRONA LOKATORÓW urzęduje w 
poniedziałki, środy i soboty od 7.mej godziny 
wjecz. w lokalu Rynek 3. II p. 
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robotnicy w energiczniejszy | * 


5e sportu. 


TEAM - VII. KERULET 0:3 (0:1). Skład teamu: 
Kuchar - Jgnarowicą Jawiisg, - Gulicz, Witkowski, 
Schneider - Sienecki Birmbach, Szafarz, Duda, 
Müller. Gra na ogół chaotyczna, wszystkie bramki 
zawinił niedysponowany, względnie kontuzyowa- 
ny bramkarz. 


CZARNI - VU. KERULET 2:1 (1:0). O druży- 
nie węgierskiej można tyle powiedzieć, że brak 
jej kuliury 1 dyscypliny sportowej, a zachowa- 
nie się jej na boisku, gdy odczuła, że ma z sil- 
niejszą od siebie drużyną do walczeniaą, było 
wprost ordynarne. Związek dobrzeby uczynił, gdy- 
by się odniósł do węgierskiego Związku z wnio- 
skiem przykiadnego ukarania tego kiubu, Który, 
ishańbił wysoko rozwiciety sport węgierski. Znacz 
|ną winę przypisuję sędziemu. kióry nie potrafił 
w karbach utrzymać krzyczących Węgrów, a wy- 
bryków poszczególnych graczy nie karcił. 
| ~ Czarni s:ieli znaczną przewage nad przeciw- 
nikiem i da okazania tej przewagi nie chciejż 
wykorzystać 2 karnych rzutów, podyktowanych 
przeciw Węgrom. W pierwszej połowie gra była 
ardzo ładną, Czarni przeprowadzali raz po raz 
pięknymi /kombinacyami piłkę pod bramkę prze- 


t 


lciwnika, lecz z braku prędkiej dacyzyi do strza- 


łów nie uzyskali znaczniejszej ilości bramek. Do- 
piero pod koniec pierwszej połowy zyskuje Duda 
pięknym strzałem bramkę na korzyść Czarnych. 
W drugiej połowie strzela Szafarz z powodu błę* 
du lewego backa węgierskiego drugą bramkę. Od 
tej chwiij gra dzięki wybrykom ze strony Węgrów 
staje się chaotyczną, bezplanową, do czego w 
znacznej mierze sędzia się przyczynił. Tylko jemu 
samemu wiadamo, dlaczego podyktował rzut kar- 
‚ny przeciw Czarnym, z którego Węgrzy uzyskują 
' jedynego goala. Miarą przewagi Czarnych jest to, 
że Winnieki miał na całym matchu jeden jedyny 
strzał do obronisnia. 

W sobotę 1 niedzielę grają Czarni z Teres- 
varosi T. C., znanym węgierskim klubem, który, 
|z pewnością swą piękną grą zatrze niemiłe wra- 
| żenie, które pozostawili po sobie goście z VII. 
Keriilet. 


= 


|v] SaŁeszemia. |V] 


a ME RB mm 
BBIERWSZA lwowska parowa farbiarnia i prainia che- 
miczna - Jana Gawrońskiego. Lwów, ul. Króla 
Leszczyńskiego 9. — przystanek tramwajów K-D i £-D. 
koło Kościoła św. Eiźniety — przyjmuje, wszelką gar- 
derobe do iarhowania i chemicznego czyszczenia. 


ABRYKA LEWIŃSKIEGO Lwów, ul. Potockiego 58, 

a przyjmie kilku stolarzy. Warunki bardzo Korzystne. 

yg >PELUSZE alaPańi Panów przerabia na najnowsze 

fasony Pierwsza Krajowa Fabryka Kapeluszy Ru- 
dolfa Neuwelta Łwów, Balonowa 3. 


|Baństwowa Fabryka ulejów Hinorelnych 
' w DROHOBYCZU (Małopolska) 


ł 
poszukuje 


zdolnego werkmistrza 


w sile wieku znającego Się na śŚlusarstwie, tokarstwie, 
kotłarstwie, kowalstwie, na robotach instalacyinych 
rurociągowych i na spawaniu samorodnem. Pożądany 
jest egzamin maszynisty i palacza. Pierwszeństwo ma- 
ją kandydaci, którzy pracowali już jako werkmistrze 
w rafineryach naity..— Obywatelstwo polskie i zna- 
jomość języka polskiego w słowie i piśmie, stawia się 
jako warunek. i 

QOierty, kandvdatów z dołączeniem świadectw 
uprasza się przesłać wprost do wyż wymienionej 
fabryki. Koszia podróży w razie pisemnego zawezwa- 
nia kandydata zwróci się - 

Posada do objęcia natvchmias*. Mieszkanie, opał. 
światło, aprowizacwa i dobra pensja zapewniona. 


Państwowa fabryta Diew Mineralnych 


wy JZrohoky czu 


przyjmie dwóch zdolnych kolarzy 
i jednego moniera ruraciągowego 
na dobrych warunkach., 


Zgłoszenia že świadectwami wprost do biura 
technicznego powyższej fabryki. 


„DZIZNNIK LUDOWY" Nr. 182 


peZR 


i Lupełna wysprzedaż E5 : | BACZNOŚĆ! o 30%% taniej bo na piętrze! 


A BRAY 1 Bluzki markizetowe opalowe. Sukni- J DO. jedwabne fuiarowe. Suknie 
Najwigkszy wybór wełniane i markizetowe. Suknie ślubne markizetowe, crepernaw. kombinacye 


| GUM io rowerów | ||| tss wtc ADOLF KOBER, Lwów, $ sin dowicza 2 pe wik 


3 z pał dla mieszkań $ r 


vp torf maszynowy, wysoko a, é 


„i ana AE a a aroan aa 


§| Płaszcze od 1750 Mp., węże od 600 Mp. Hur- § 


- Piensa kr fabryka wytobów cratowych iseórany A 
|! HEROSELWÓW] 
i Sa Sykstuska 1%. |H 207, popiołu, dostarczamy w każdej ilości 


leca: 
PIJ 506 Giecstor darek W poleca | po 400 Bip na 100 R lo loco stacya hwów. 


„ABA ; j | ári a Zamówienia u 

liścia, lub pepras swego przyja- wszelkie wni ZOTALOWE, piócienne | SKŚTZARE í 

a a meryco, aby natłasłał 1:50 doborowej jakości, jake to: TORBY szkolne, Arzci RAZEI, Legionów l. d. 

dol. Ra Kajwiększe Humorysiyczne młastowe, na akta, torby podróżne, kufry, waż Li Opał lepszy od drzewa, odpada rąbanie. — 
Pismo pod nazwą: fartuszkł ceralowe i t. p. 25—8 Zachowana a czystość 

| Wyroby trwałe! , Ceny fabryczne! = : k 


„FIGLA BZ” | gas” unini: vwa awian won roią 
ry RS" NW p no] u dowpi: koo smonET=""H 


(wychodzi stale o”16-tu stronicach na najlepszym 
papierze). "z to ogłoszenie i wyślij wraz z na- 
leżnością na adres: 


FIGLARZ PUBL. COMPANY 1449 W. Division 


A 
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a usuwa gz Ak LA WIO EG 


wyrob. Farmac. Labor. 


= — | BRA 
SAB 2. kwa HIEP OTU MO? |ia. KOWALSKI: w Warszawie Miodowa 1. 


Sprzedają wszystkie apteki i składy apteczne. 


rax. pachwin, oraz niemiłej woni, uniiałe się 


TMT MM TM FET pewnie przez użycie znanego specysinege 


; Lwów. S in a | pudru „CSAW ES" 
[6 zawiadamia PT. Kupców, Konsumy i Publiczność, | WYŁĄCZNY SKLAD 
| 


oraz właścicieli większych przedsi biorstw, któ- a 
cow pom iandlowy S. FEDERA, 


4 ry chca „ao patrzyć swoich pracown'ków w odzież, 
LWÓW. UL. SYKSTUSKA 7. 


[ŹRÓDŁO „DEWAJTIS" 
naturalna woda stołowa 
(a la Giisshiibier), 
Wszedzie do nabycia. 
„RÓB a BE MaczyE jA B 


ho iż otworzył warsztaty koniekcvi męskiej, które 
B zaopatczone są już w gotowe ubrania, kurtki, ra- 
j glany ap. Warsztat prowadzony jest przez wybit- 
| je say fachowe i wyrabia towary pierwszorzędnej 
B jakosci. æ 


UWAGA. We wiasaym Ieferes.e prosze uwatać 
na firmei Nr. aomu 7. Filii żed;.7c1 nie ms.a7. 


EEE |0AB pr e 
NAJNOWSZE WYDAWNICTWA ||| 
| 
| 


| 
j 
| 
poleca się | 
Szan. Towarzyszom oraz bibiiotekom robotniczym, | I 


Ga O Bauer: „Bolszewizm a soc. demokracya" 100 M. — f. CA 


| A. Gwiówakiego „Pod bung“ powieść z r. 191814) „ — „ 
| 


Zdolnych akwizytorów 


poszukuje Administracya 
„Dziennika Ludowego“ 


Wstrzykiwamie preparatu Nee Salyarsanu tylko przed- 
południem, 12—26 


1 
Czapińskiego i Niedziałkowskiego „U źródeł bolszewizmu“ 25 „ —, | 
W Raort : Wesołe impertynencye - satyry i humereski 130 f — , 
E. Jędrkiewicz: „Świątki Ń centaury* . , 150, —, 
„Pieśni robotnicze . . ".. MUligz==- 
Dr. A. Próchnik: : „Demokrasya T 100 „ =, 


| 
| 
| 
e Feliks Hollaender: „Jezus i Judasz ',powieść 100 „, — , tl | 
l || Conrad Korzeniewski: „Prowohkator", po- ~ È 5 
wieść ilustrowana . . . . . . . 100a —. l = s 
pi W. Raort: „Za Cesarza“ . . . . . « 180, =, II sA) 
ra A. Chmurny: „Giernie Śląskie". «. . . . 50n —, ii A 
LAI | IL Daszyński :„Z burzliwej doby“, mowy sejm. 20 , — +» H fi 
RE Ignacego Daszyńskiego : „Precz Z sj 4 ii 
ah ostatnia mowa sejmowa . . 20 è ~p |! 
p Inż. E. Libański: „Quo vadis Polsko*, ska na 16 | | z N EA st Ą zy 4 5 u Ą 
á czasie Žž . . = 3 8 W - 
A | J. wyc Kap enn A zę SPÓLYR Z OŻREWICZONĄ ODPOWIEDZ. 
AIZ | “rregi LIGÓW, GRODZICMICH 3. 
i" F. Engels: saa E ma: T O AS 2 
E l „Ustawa o ochronie lokatorów" z obiaśnieniami_10 „ — , | 
eq lil Dr. H. Diamand: „Obrazki londyńskie" . . 40 „ — „|! 
M l| „Proletaryat wobee kwestyi ludnościowej* . 30°, — „|| 
|| Karol de Coster : „Dyl Sowizdrzał“ (w druku). l 
; | K. de Coster : „Wesołe bractwo tłustych gah“ 180 „ — | 
|. i | Przecław Smolik (Czesław Wrocki) „Šlepy iarol“ (w druku) ii 
| Przecław Smolik (Czesław Wrocki) „4 ejczyzny Dżyngis- HI PRAWDZIWĘ 
I Għana“ (w druku). ii vtrgć comb. stibie. 


BIBUŁKI CYGARETOWE 
W KS'/ĄŻECZKACH 
f TUTKI KYGIENICZNE I 
z YYA’ J A. | 
Paita dno „SZABELKA | 
- w. ` R f 
Sobryka: LWÓW, SAKRAM ZMIEŃ 16.) 
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